
Od 40 lat Wspaniałe!

Ta historia rozpoczęła się od pewnego kursu, kursu tkactwa zorganizowanego przed laty przez Krystynę
Warszawską w Mosińskim Ośrodku Kultury. Był rok 1982. – Na kursie zawiązały się nie tylko nici tkackie, ale 
nade wszystko nici przyjaźni między uczestniczkami – opisywała początki działalności Klubu Bab Wspaniałych
Teresa Kurzawa na łamach „Biuletynu Mosińskiego” z roku 1996.  – Przypuszczam, że śmiałe użycie w nazwie 
przymiotnika „wspaniałych” pierwotnie bardziej dotyczyło klimatu spotkań. Z perspektywy czasu i po wielu 
wystawach prac tych pań muszę przyznać, że równie wspaniale są ich rękodzieła – stwierdziła dalej ówczesna
redaktor Biuletynu T. Kurzawa w okolicznościowym artykule z okazji 15-lecia wówczas działalności Klubu. Minęło
dalszych 25 lat i nic się nie zmieniło. Mosińskie Baby jak wówczas były, tak i dziś są Wspaniałe! W sobotę 19
listopada, w Mosińskim Ośrodku Kultury świętowały jubileusz swojej nieprzerwanej działalności.    

Przez 40 lat Baby Wspaniałe poszerzały nie tylko grono swoich członkiń, ale też zyskały wielu przyjaciół i
sympatyków. Widać było to wyraźnie na sobotnim, uroczystym spotkaniu jubileuszowym w Mosińskim Ośrodku
Kultury, przy pełnej widowni, bo spotkanie, tak jak i działalność Klubu miało wymiar artystyczny. Poprowadziła je
mosińska artystka Ewa Buksalewicz-Moskal, autorka pięknej oprawcy scenograficznej wydarzenia, która
przybliżyła także 40-letnią historię Klubu. Nie zabrakło ciepłych i dowcipnych komentarzy, przynależnych
atmosferze tworzonej przez Wspaniałe Baby.  Nie zabrakło prezentacji własnej, tzn. utalentowanych
wszechstronnie Bab twórczości poetyckiej.  Nie zabrakło też anegdot z nimi związanych opowiedzianych przez
Andrzeja Kasprzyka – emerytowanego dyrektora MOK, jednego z najwierniejszych ich przyjaciół. 
Oprócz życzeń i gratulacji dla Klubu z okazji jubileuszu przekazanych przez gości,  wśród których między innymi
znaleźli się Proboszczowie były i obecny mosińskiej parafii - ks. kanonik Edward Majka i prezbiter Adam
Prozorowski, Przewodniczący Rady Miejskiej Dominik Michalak,  czy Zofia Springer - Burmistrz Gminy w latach
2002 - 2014, wszystkie Baby otrzymały gratulacje indywidualne, które wręczyła im Krystyna Małecka – Prezes
Klubu Bab Wspaniałych oraz Marek Dudek – Dyrektor MOK. Jubileuszowym prezentem dla wspaniałych pań był
również koncert muzyczny, w którym wystąpili: Klaudia Romatowska z klasy VI b Szkoły Podstawowej nr w
Mosinie, Małgorzata Mamys, a także zespół muzyczny „Ton” z Lubonia z 90-letnią tradycją muzyczną.
Prezentem i niespodzianką dla pań było również specjalne wykonanie szlagieru Franka Sinatry „My Way” w
wykonaniu pana Andrzeja Kasprzyka. A potem goście wraz z jubilatkami zaproszeni zostali do wzniesienia toastu
za pomyślność Klubu i okolicznościowy poczęstunek, który Baby, korzystając ze swoich talentów również
kulinarnych przygotowały osobiście!  Uroczystości towarzyszyła okolicznościowa wystawa rękodzieła Bab
Wspaniałych, a także historycznych kronik, w których zapisana została ta piękna historia... Jej ciąg dalszy z całą
pewnością nastąpi!              

We wrześniu 1982 roku Krystyna Wojciechowska-Warszawska zorganizowała kurs tkactwa, jako jedną z
propozycji Ośrodka Kultury adresowaną do pań z Mosiny. „Zachwycone atmosferą spotkań i bogatą ofertą
tematów zajęć” jeszcze we wrześniu 1982 r. utworzyły Klub Bab Wspaniałych, którego szefową została pani
Krystyna Warszawska i kierowała nim do roku 1989, gdy z powodu utraty zdrowia musiała wyłączyć się z jego
działalności. Zmarła w roku 1995. Od roku 1989 prezesem klubu została jedna z członkiń – Maria Bartkowiak,
której osobowość przez 25 lat, aż do śmierci w roku 2006, wnosiła dużo ciepła, życzliwości i zaangażowania w
tworzenie klubowej atmosfery. Od roku 2017 Klub zmienił status prawny i działa jako Stowarzyszeniem Klubu
Bab Wspaniałych, z zarządem w składzie: Krystyna Małecka, Grażyna Koralewska, Urszula Strzelczyk.

Celem działalności, od momentu powstania klubu było uczenie się rzeczy pożytecznych przydatnych w
prowadzeniu gospodarstwa domowego, prace ręczne, dekoracje okolicznościowe. Członkinie klubu nie tylko
zachwycają kunsztem, precyzją wykonania prac hafciarskich, czy robótek na szydłach, ale poszerzają swoje
zainteresowania o poznawanie różnych regionów Polski. Każda wycieczka jest turystycznie dopasowana do
wieku i możliwości członkiń klubu. Uczestnictwo w Klubie to doskonała forma aktywnego spędzania własnego
czasu, z pożytkiem także dla innych, bo Baby Wspaniałe włączają się również w życie społeczne Gminy.    

Prace mosińskich Bab od 40 lat są podziwiane na wystawach w Mosinie. Prezentowane były również w
holenderskim mieście Bunschoten, na regionalnej imprezie w Ośrodku Doradztwa Rolniczego w Sielinku,
Centrum Kultury w Wielichowie, w zaprzyjaźnionym holenderskim mieście Bunschoten, także w poznańskim
Centrum Kultury Zamek, jak również w regionalnym programie telewizyjnym Teleskop.  Za swoja działalność w



roku 1986 r. klub „Bab Wspaniałych” został wyróżniony przez Wydział Kultury i Sztuki Urzędu Wojewódzkiego w
Poznaniu.

Babom Wspaniałym życzymy nie 40 następnych, ale co najmniej  dalszych 100 lat tak pięknej działalności!
Zdrowia, niegasnącej radości i uśmiechu, a także kolejnych, niezliczonych, cieszących nieustannie nasze oczy
arcydzieł szydełkowych, tkackich, krawieckich, kulinarnych, etc. etc… Wszystkiego najlepszego!  
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Specjalny, okolicznościowy adres z okazji 40-lecia Klubu Bab Wspaniałych

SZANOWNE JUBILATKI!

Poznań ma Targi, Koziołki
Kórnik ma Białą Damę
Arktyka niedźwiedzie białe
Ich wszystkich biję na głowę Mosina:
MOSINA MA BABY WSPANIAŁE!
      I nie znajdziecie na mapie
      Jak długi, szeroki świat
      Gdzie w jednym miejscu tyle
      Naprawdę wspaniałych Bab
Cieszymy się ich rocznicą
z ich doskonałej kondycji,
że czas ich z szacunku nie rusza
bo są strażniczkami tradycji.
Kto dziś – zamiast komórki 
- chce igłę wziąć do ręki?
A jeszcze do tego heklówkę,
      albo kordonek maleńki?
      Tylko Baby wspaniałe,
      i za to wspaniałe dzięki!
Dzierganie to nie tylko wzorki
zdobiące wiele chat.
Utkałyście Panie więzy przyjaźni,
łączącej Was już 40 lat.
Trzymajcie się zdrowo i mocno,
nie dajcie się żadnym trendom
Za to mieszkańcy Mosiny
Zawsze pamiętać Was będą!
Z szacunkiem, podziwem, wdzięcznością
I koszem najlepszych życzeń dla każdej z Pań
Osobno i wszystkich razem

​​​​​​Teresa Kurzawa

 


